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Wczorajszy atak na mnie prewencyjny czy też na "wykończenie" ?
Zanim dojdę do sedna sprawy cofnę się o prawie 6 lat kiedy to "dokonałem" opisu Polskiej rzeczywistości widzianej z okna autokaru wiozącego mnie do Anglii "za chlebem" i z powrotem w roku 2005. Ok.10 czerwca, godziny nocne -ok.01,oo - przejście graniczne w Kołbaskowie, oczekuje na odprawę 7 czy 9 wypełnionych Polakami udającymi się na poniewierkę "za chlebem" autokarów. Między nimi chodzi bard z gitarą - 45 letni magister inż. rolnictwa udający się w poszukiwaniu pracy w Holandii - śpiewając na poczekaniu układanym tekstem z czego do dzisiaj zapamiętałem jedynie jakże znaczące dwie strofy refrenu : 
"Co się z Tobą stało mój Ty piękny Kraju,

Że masowo ludzie z Ciebie uciekają"
A jako odpowiedź na te strofy może posłużyć fraszkowany aforyzm L. Z. Niekrasza aktualny wówczas i dzisiaj tak samo:
"Liberalny "rząd" hołocie, Gwarantuje bezrobocie"

Jadąc w grudniu z powrotem do Kraju autokar musiał zboczyć z trasy głównej -"reprezentacyjnej" z zakamuflowanymi ruinami po fabrykach i innych zakładach prosperujących dobrze w okresie komuny, a zlikwidowanymi przez "rządy" mafijno-bandyckiego układu Magdalenkowego - na objazd. A na objeździe ruin nikt nie zamaskował, ziały oczodołami ruiny budynków stacyjnych, kominy fabryk, popegeerowskich budowli i budynków. Po opisie trasy "dopadła" mnie jak zwykle  SBcja czymś "szpikując" i tylko jak w malignie utrwaliły mi się pytania i moje odpowiedzi o trasie objazdu i nazwach stacyjek oraz miejscowości opisywanych "bez imiennie". Otóż odpowiadając że nie pamiętam nazw stacji kolejowych stwierdziłem że przecież tak jest w całej Polsce i przytoczyłem przykłade w pobliżu Pasłęka - Nowa Wieś,Cierpkie - czy Zielonka Pasłęcka z pięknym małym budyneczkiem stacyjnym w komunie tętniącym życiem dokąd na "dancyngi" "przyjeżdżał i odjeżdżał" nawet Elbląg, a wówczas zrujnowanym, zamiast przekazać budynek bezdomnej rodzinie za np. opiekę nad poczekalnią. 
Po paru latach trafiłem na "stację" w Zielonce Pasłęckiej, niestety już nawet ruin z dachem nie było, całkowicie rozebrano i teren obsiano trawą pasażerów oczekujących na pociąg pozostawiając pod gołym niebem - 1/5 pociągów kursujących za komuny. Komentarz chyba zbędny. Teraz wracam do tzw. "sedna" dzisiejszego tematu.  Ponieważ do Zielonki Pasłęckiej obecnie po totalnym rozkładzie PKP, dojazd możliwy jest PKSem, a dojeżdżam tam na groby moich bliskich, wybrałem się  przed Świętem Wielkiej Nocy sprawdzając w internecie i na rozkładach jazdy czy autobus o godz.06,15 nadal jeździ, i w następnym dniu, 21.04. stawiłem się na przystanku - niestety nie przyjechał, po ponownym sprawdzeniu czy aby nie pomyliłem jako że zaczęły się ferie - wg rozkładu powinien kursować, - opisałem sprawę do PKS Sp. z O.O. w Elblągu i lokalnych władz Pasłęka oraz starostwa w Elblągu. Odpowiedzi nie otrzymałem jak również w kolejnym dniu 22.04.2011 też nie podstawiono go, o czym kolejny raz opisałem do tychże władz jakby nie było nadzorujących i dofinansowujących komunikację publiczną w swoim rejonie - najdroższą w Polsce : 10 km kosztuje 4,70 zł, a dwa kilometry ok. 4 zł. 
Natomiast wczoraj, tj. 26.04 z rana weszła do mnie do domu Policja z 
nakazem przeszukania domu i zarekwirowania komputera z nośnikami przekazu - komputera mojego bratanka sporadycznie używanego przeze mnie, jednak z niego wysłałem korespondencje z PKSem - podpisanym przez Z-cę Komendanta Posterunku w Pasłęku. Zastanawiając się dlaczego właśnie teraz, po 6 letniej przerwie - ostatnia taka akcja SBcji (CBŚ) była w nocy 14/15.01.2005  - nic szczególnego w ostatnim czasie nie opisywałem, a wszystkie rozsyłane materiały trafiały m.inn. do SBcji z komputerów przez nich kontrolowanych w Bibliotekach publicznej i pedagogicznej, dochodzę do wniosku że wykorzystano mój zatarg z PKSem do spacyfikowania mnie i zastraszenia dalszej mojej rodziny - córkę spacyfikowali wcześniej do dzisiaj po polonistyce nie ma szans na żadną pracę po za 1/2 etatu w sklepie jako sprzedawczyni w Sosnowcu. Przyczyny zatargu widnieją na niżej załączonej korespondencji - najprawdopodobniej trafiłem w sedno sugerując że za nie istniejące kursy, a ujęte w rozkładzie PKS otrzymuje dofinansowanie - przekręty jakie stanowią normę w bandyckim państwie stworzonym po 1989 r nie dla zwykłych ludzi a dla mafijno-bandyckich układów jeszcze komuszej SBcji i jej kapusi oplątujących cały Kraj.  
Beneficjenci SBccy rozgrabiając gospodarkę Narodową zawłaszczali dostępny im majątek - każdy na swoim szczeblu działania, prominenci SBccy na szczeblu krajowym np. Kulczyk wywodzący się z generalskiej SBcji i tak w dół aż do gminy, desygnując do "władzy" swoich "podopiecznych" kapusi uzależnionych by mieć wolną rękę we wszelakich poczynaniach likwidujących normalność w Kraju próbując stworzyć kolejne typowo mafijne panstwo jak Kosowo. A obecna akcja najprawdopodobniej jest inspirowana przez miejscowych "prominentów" - pamiętamy o powiązaniach z SBcją - chociażby dlatego że gdyby to szło "z góry" byłby nakaz prokuratorski od razu, a tu tylko Z-cy komendanta, czyli stworzony na poczekaniu, a więc na wniosek miejscowych notabli - czyli TRAFIŁEM W SEDNO.

DOŚĆ MAFIJNYCH UKŁADÓW !!! DOŚĆ OKRADANIA I PONIEWIERANIA NARODU !!!

SZYKOWAĆ SIĘ DO ROZPRAWY Z BANDYTYZMEM OKUPUJĄCYM WSZYSTKIE SZCZEBLE KRAJU !!!
Marek Chrapan
Zalacznik I:

List do spolki PKS w Elblagu
Poniższy list wysłałem wczoraj, dzisiaj sytuacja się powtórzyła - brak autobusu z Pasłęka do Drulit o godzinie 06,15 mimo że na wszystkich rozkłdacj w tym i na internetowym do dzisiaj autobus jest ujęty jaqko kursujący od poniedziałku do piątku i w okresie wakacji oraz ferii szkolnych - literk "P,H".  Informacja spółki PKS w Elblągu podana na rozkładach jazdy zgłosiła się dopiero ok. godz 06,40 - wcześniej nikt nie odbierał telefonu - i przekierowała mnie na nr telefonu w Pasłęku gdzier ok. godz.06,45 jakaś Pani poinformowała że taki autobus nie kursuje, a dlaxczego jest na rozkładach ona nie wie. O godzinie 07,05 inna Pani w Pasłeku również nie była w stanie odpowiedzieć dlaczego na rozkładach jazdy jest umieszczony aqutobus ktory nie kursuje. 
JEST TO EWIDENTNE, TOTALNE LEKCEWAŻENIE PODSTAWOWYCH OBOWIĄZKÓW FIRMY DOTOWANEJ PRZEZ PODATNIKÓW PŁACĄCYCH ZA KURSY NIE WYKONYWANE PRZEZ PKS !!!. TAKIEGO TRAKTOWANIA PASAŻERÓW NIE BYŁO NAWET W KOMUSZYM SYSTEMIE !!! - prawdopodobnie półka zawłaszczona przez beneficjentów bandyckiego układu Magdalenkowego dzisiaj zrzeszonych w którejś z postkomuszo-SBckich klikach (SLD,PSL,PO). Znając bardzo dobrze realia transportu - wlatach 70 organizowałem i kordynowałem dowóz do pracy codziennie ok.5 tyś. pracowników na ok.160 liniach obsługiwanych przez ok. 30 przewoźnikow nie zaobserwowałem nigdy takiego lekceważenia - po Świętach dokładnie odniosę się do tamtych i dzisiejszych realiów stworzonych przez PKS - Elbląg w prezencie Świątecznym dla pasażerów. Reakcja "władz" powiatu i gminy podobna do reakcji PKS po wczorajszej notce. "Ręka rękę myje" kiedy wszystkie ręce utytłane w tym samym szambie.
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Zalacznik II:
Zapytanie
Dlaczego dzisiaj tj. dn.21.04.2011 r nie odjechały autobusy z przystanku 
Ogrodowa w Pasłęku w kierunkach:

- Drulity godz. 06,15

- Młynary godz. 06,17
Czy dlatego ze ni stąd ni z owąd do Drulit ten autobus oznaczono dodając do literki "F" literkę "H" - czyli kursujacy tylko w ferie, a jeżeli dzisiejszy dzień potraktowano nie jako ferie to dlaczego do Młynar autobus mający jeżdzić w dni nauki szkolnej nie podstawiono ?
Zachodzi podejrzenie o jakimś przekręcie PKS w Elblagu. Czy za te dni Starostwo i Gminy łacą dofinansowanie jak za kursy czy jest to inaczej ustalone niezależnie od kursów ? - Pytanie to dotyczy też Starostwa w Elblągu i Gminy w Pasłęku.
Marek Chrapan
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